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A t  ątskmi ^ t ł i j e a i  I I p M i !  s N i M i  *  godzinach rannfcli.
PRZED PŁA TA. W r . i  z Kur. Przero, Handl, 
Rzemieślniczym kw artalnie m arek 24.50 dla miej­
scowych; dla za miejscowych prenum eratorów  
kw artalnie mk. 28 50 Miesięcznie dla miejco- 
wych 8.60, dla zamiejscowych 9.50, za odno­
szenie do domu mk 1.50 Pocztą w K rólestw ie 

mk. 28.50 kw artalnie.

OGŁOSZENIA. Za jadan wieres pettta lub jajo 
miataca na 1-e) stronie Mk, 4, w tekście Mk. 5, 
po tekście — reklamy Mk, 2. Nekrologi Mk. 2,
Zwyczajno Mk. 1,50. D robna 30 fanijńw  za 

w y ia ł, nąjmniaS Mk. 3

Adraa Redakcji I Administracji: SOSNOWIEC, 
ni. DęblUska Nr. t .

Adraa d iT d^pe.si .KURJER* -  SOSNOWIEC.

Redakcja { Administracja otwarta od 8-ej raso  
bez przerwy do Y-sj gods. wiec*. W niadsłele 
— — t święta od 9-aj do 11-af ra — —

Kierownik Literatki I. iACIRJtWSKI.
W sprawach redakcyjnych radaktor przyjmuje 
interesantów tylko od 11—2 w poŁ i od 6—7 w.

PRENUMERATĘ i OGŁOSZENIA przyjmą). 
Centralna Administracja a g lo s ie i Polskiej 
Prasy prowincjonalnej. Warszawa, Zgoda i

K I N O

w Sosnowcu.

■g* Dziś i dni następne

Wszechświatowa Sen­
sacja! Oczekiwana i 
wielkim kosztem spro­
wadzona sensacyjna se- 
rja „Judeks" z dniem 
dzisiejszym ukaże się 
na ekranie w pierwszym 
swoim epizodzie p. t :

Słynnej wytworni Gaumont w Paryżu 
z najznakomitszym artystą francuskim

Dziś i dni pastępne

tajemniczy cień
D a r i A  P l l A C i Ó  porywającymi swoją grą 
E f C l i t S  V tS  <5 ■-15 j młodzież i dorosłych.

D Z I Ś !

TEATR ZIMOWY.
Pożegnalny Wieczór

a  „I

M  °  i

D Z I Ś !

Całkowita Zmiana Programu
Sm i«eh. — Hum or- — S a ty ra . — T an iec ,

W. wykonaniu ulubieńców Teatrów Warszawskich,

Hilszki Grimoll

Najnowszy repertuar aktualno satyryczny wykonają:
W “  C zęść  dochodu  n a  p leb iscy t.

I n  Versa Hnlo Ooaińłkl
S. Hfcbatosskl » .  J i n r r t i

wodewilistk* U .  U ,pna pomebalerin. Uanln f ln tn sń o u i hnmoryete knpleoiete, wirtooi aa ustnej
Łeatrn „Argos* '* •  1*1 H# teatru „Sfinks* flsBIO UUBl’ USSi hirmoaijoc art. t. „Iombs* i „Argos*

»l .  t l ą r ' . ' &  s. Hfcbałosskl a T S f f f S #  i .  Jiurski
Pociatak o godsisfe 8 wieesorsm, bilet) wciejniej nabywać motna w kaaie teatru Czarneckiego. 2261

i mmmm

niedzielę doia 14 marca 
o godzinie 4-ej po południu

odbędzie i i ;  powtórnie

Wielki Wiec 
Plebiscytowy

w sali Stow. Robotn Chrzęść.
przy ulicy Kościelnej.

Ha w ie c u  p r z e m a w ia ć  b ę d ą  i

K r posił Pośpiech i v i i l u  i t .  h m ic ó w ,

36>7
KOMITET PLEBISCYTOWY 

w Bosuottou.

D O K T Ó R

L. G U T O W S K I
Choroby skórne, weneryczne

i mocaoplciowe am
Przyjmuje od 4 — 7 w. Hotel .C entral” 

ul. 3-go Maja J ł 18 Sosnowiec.

Naczelnik Państwa 
o pokoju i wojnie.

Redaktor nsć ts ioy  .Journal  de* Po 
lega*", p. Robert V#*ich«r, w paryskim 
dzisauikct „Lz Pstit Pnrisiea" zamieścił 
wywiad swój a Naczelniki- m Pań t tu*  
Józefem Piłsudskim s a  aktualny temat 
problematów wojny i pokoju.

Gdy dsisnaikarz franeuekł, wspo­
mniał, ż» o Police mówi eśę, i t  dąży 
do zawarcia pokoju z bolszewikami t 
sapytai co o tam -ąd ii  Nacsaloik Pań­
stwa ten  odpowiedział ze zwykłą uprzej­
mością i chiudaym tajemaiciym wyra 
zem twarzy, przy delikatnym uśmiechu;

„Rsecz to uader delikatna wypo 
wiadać mą osobittą opinią o kwasiji 
pekoju, J«»t to piekąca kweatja dnia, 
nad rozwią-aniem której pracuje się 
dziś gorliwie, a oświadczenie, którebym 
złożył, albo odiłaniałoby decyzje rzą ­
du, albo ^pozostawałoby z niemi w 
•przeczności. Dlatego muszę zachować 
pewną wstrzemięźliwość w wypowiada­
niu zdania o tym akomplikowaaym p ro ­
blemie.

Mogą jednak powiedzieć, t e  Polaka 
chce zawrzeć pokój, gdyż była ona

zawaze pokojowo napo-obioną. W łaś­
nie daje tego dowody, nie odrzucając
propozycji dyskusji pokojowej.

Polska nie chce zasadoieżo dać od­
mownej odpowiadaj, w kwsstji rokowań 
pokojowych, lecz nigdy powtarzam to 
* cał>  m naciskiem, nłe motamy t  nie 
chcemy zgodsić etą pod preają jakiaj 
kolwiek groźby.

Nie chciałem korzystać z naszej ko­
rzystnej sytuacji militarnej, by poprzeć 
siłą nasza! armji nasze argumenty. Nie 
pragnąłem pokoju narzuconego pod 
naciskiem naszych armat i bagnetów.

Niestety, to co mogę obecnie zaob­
serwować u bolszewików, nie czyni na 
mnie zgoła wrażenia, t e  chcą oni z 
nami mówić o pokoju — pokojowym, 
lecz raczej, i t  bolszewicy chcą nam 
go wydrzeć pod grozą pięści, jak to 
uczyaili z E: tonią.

Nigdy jednak nie zawrzemy pokoju 
pod presją gróźb: albo pokój praw dsi- 
wy, przyjęty z dobrej woli, albo wojna.

Wiem dobrze, t e  bolszewicy kon­
centrują wielkie siły na naszym fron­
cie. Popełniają błąd, jeśli sądsą, t e  
mogą nas w ten apoaób przestraszyć i 
postawić wobec pewnego rodzaju ul 
timatum,

Nasza armja jest gotowa. Mam naj­
zupełniejsze żenienie do naazego żoł­

nierza, który m ota być groźnym dla 
wroga.

Nie obawiam aią wcale słynnej pro­
pagandy bolszewickiej, z k tóre| n iektó­
rzy czynią strachy na lachy. Niema 
ona azana powodzenia w Polsce. M o­
że co najwyżej sprowokować tu  i 
owdzie lokalne zaburzenia, ale n iezdol­
ną jest do wywołania generalnego 
przew rotu rewolucyjnego, z tej prostsi! 
przyczyny, t e  my jesteśmy zbyt bllako 
Rosji. My, którzyśmy sąsiadami sła­
wetnej jrepnbliki Sowietów, mieliśmy 
możność zdać aabia sprawą bardzo 
dokładnie z rezultatów  doświadczeń 
komunistycznych. W Polsce, ludzie... 
powiedzmy najbardziej radykalni, by 
nie dotknąć nikogo, są sami p rzeraże­
ni tą  otcbttnlą, w jaką przez bolsze- 
wizm stoczyła się Rosja. Zdają oni 
sobie spraw ą z tego, iż trzeba sią 
s trzeds pójść tym śladem . Propaganda 
bolszewicka może wykorzystać pewne 
momenty niezadowolenia, ciątozej sy ­
tuacji wewnątrznel, trudnej do ominię­
cia w cbecnych warunkach ekonomicz­
nych, ale nie może nam ona narzucić 
systemu komunistycznego.

Narody europejskie bardziej odlegle 
od ogniska bolszewickiego mogą jeszcze 
wtsrayć w piękno ustroju zainauguro­
wanego przez Lenina. M /, którzy 
ich sądsimy bardziej z bliska, msmy o 
nich < pinję wyrobioną. Przeraża nas 
atrasshw a sytuacja, w której dzięki 
bjlszew ism ow i znajduje się Rosja. W ie­
my dobrze, Ze mgdy Rosja nie będzie 
mogła dostarczyć Europie lb o ta , któ­
rego oczeknje się jeszcze od nie|. G dy 
się ma ib o te  , nie umiera się z głodu, 
a przecież w większości gubernp Ro­
sji sowieckiej Indzie literalnie wymie­
rają z głodu. Ludność wymiera w spo­
sób przerażający. Otrzymałem świeżo 
statystykę of.cjelną, która stw ierdza, 
iż w ciągu ostatniego tylko roku lu d ­
ność niektórych gubernji. zmniejszyła 
się o 13 proc. Śm iertelność dzieci jest 
tak okropna, że caia jedna generacja 
przestała istnieć, jako ofiara ekspery­
mentów socjalnych Lenina i Trockiego,

Jeśli Roaja ebee dalej kontynuować 
te  opłakane doświadczenia, jest to jej
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wre o a do odparcie samachu czeskiego. 
Przedewszystkiam, nie posiada broni 
i ni# rozporządza żadnymi bofowni-
kami.

Komisja aliancka budowała tą hy­
drą czaaką, która dziś wyatąoiła i sza­
rzy postrach i zniszczeni*. G d iby  ko­
misja wystąpiła energiczni* przeciw 
pierwszym objawom terorysm u czeskie- 
go, nigdyb* nia doszło do anarchji 
dbecnej. Komisja jednak bezczynni# 
przypatryw ała się wszystkiemu. Ban 
dycł czascy z początku występowali 
nieśmiało, chyłkiem, nocą, w miarą 
jednak, jak przekonywali się o swej 
bezkarności, występowali coraz śmislsj 
i ju t calami bandami poczęli grasqprać- 
Napadano odtąd w biały dzisń  obywa 
tali polskich, poczęto demolować mie­
szkania polskie, aś wreszcie priygo 
towano grant pod masowy pogrom,

Zdaje się, ś e  czesi rozmyślnie p ra ­
cowali nad tem, aby doprowadzić do 
tego stanu rzeczy. W czoraj przejęto 
rozmowa telefoniczną komendy wojsko­
wej w Ostrawie z oficerem lączniko 
wym przy komisji cieszyńskiej, w której 
komenda poleca owemu cficsrowł, ab* 
wyjaśnił komisji, śe  w zagłębia wy­
buchło pow itanie polskie i śe  armia 
czeska stoi w pogotowiu, aby srobić 
porządek w kraju. To jast cel polityki 
czeskiej, która umyślnie wywołuje za-, 
burzenia w zagłębiu.

Dziś pod znakiem walki stanęła 
tak t*  Karwina i Fryaztat, Górnicy pol­
scy nie mogli bezczynni* przypatrywać 
mordowaniu polaków w gminach oko 
licznych, wzięli się samorzutni* do 
obrony, zwłaszcza te  czesi g ro tą  zbrof 
nym najazdsm  tak ie  na te miejscu 
woścł.

Z k a id ą  chwilą staczamy aię w 
odmęt coraz groźniejszej anarchji. P ra ­
ca stanęła w całem zagłębiu. Szyby 
stanęły i wszystkie fabryki. Jast to 
owoc dotychczasowej działalności kom i­
sji aljanckiej, * tór* obecni* stoi b e z ­
radni* wobec stworzonej przez sisbis 
sytuacji,

Wojsko czeskie wkroczyło ju t  na 
Śląsk, na razta w prz*braniu cywilnem, 
ale w pelnem uzbrojenia, Cala zagłę­
bie aś huczy od granatów ręcznych, 
strzałów z brauningów, a nawet kara 
binów. Ludność polska wyczekuje wkro­
czenia armji polskiej, któraby ją wzięła 
w obronę i zaprowadziła porządek w 
kraju.

2.

własna spraw a, Polska nigdy ni* zgo­
dzi się pójść dobrowolnie na śmierć, 
byle zakosztować rozkoszy komunizmu.

Dziś, skoro jesteśmy wolni, rzeki 
gen. Piłsudski z dobrym uśmiechem, 
zanadto kochamy tycie , by ryzykować 
jego utratę, dla ułudnej chim try.,.

Publicysta francuski chciał spytać 
Naczelnika Psńrtw a o to, co sądsi on 
o polityce koalicji wobec Rosji. Al* 
generał odmawia, jego czoło się chmu­
rzy. Ni* chce, oświadcza, wypowiadać 
słów gorzkich. N tjgorszą rzeczą w po­
lityce, dodaje, jest polityka gsygzaków. 
Polska nie może się do tego prsyato- 
aowtć, to niemotliw*. W tej sytuacji 
geograficznej, w jakiej się znsjdu|e, 
potrzebuje jasnych orjentacji i nie mn­
i e  iść po linji polityki, która ciągle się 
zmienia,

Na zadane pytanie o znaczeniu 
pobytu w W arszawie pełnomocnych 
delegatów krsjów nadbałtyckich, odpo
wiedział Naczelnik P sń .t *a.'

Ni* chceme rozpocząć rokowań z 
z Rosją, baz zapoznania się z zapa­
trywaniami i sposobem pstrzenia ne 
te  kwestie tych wszystkich, którzy są 
najberdriej zainteresowani kwestją ro- 
eyjską.

Konferencja warszawska to pierw­
szy krok w kierunku ^zjednoczenia się 
państw Wschodu. Polska powraca do
swej roli historycznej.

Rozbójnicy czescy 
w Ks. Cieszyńskiem.

Dzień 8 marce był dniem m asow e­
go pogromu ludności polskiej w Orło­
wa}, Porębie, Rycbwałdzie, Łazach i 
Pietwaldsi*.

Ni* wiemy w tej chwili, jakie są 
ofiary po naszej stronie, Są wiado­
mości, śe  mnóstwo lodzi jest pobitych i 
cięśko rannych, że m ieszkania obywa­
teli polskich zdemolowane, śe  są zabici.

C ię ść  ludności polskiej w gminach, 
cbjęt*ch pogromem, ratowała się uciecz­
ką. Mimo deszczu i zimna, w nocy 
uciekały całe rodsin*, kobiety i dzieci 
w stronę Karwiny i Fryeztatu. Karwina 
i Fryaztat przepełnione są uchodźcami, 
a częściowo tak ie  Cieszyn.

Ludność polska była zaskoczona 
temi wypadkami i nie była przygotc-

Z Zagłębia 
o Zagłębiu.

XXIX.
Niedzielne przedstawienie „O rfeu ­

sza* zmusza nas do poras isn la  epraw 
związanych z teatrem dla Zagłębia i 
przedstaw- .elsml sceny pclrkiej w o- 
sobie nie dyrekcji obecnej, a akto­
rów.

Z tglębie potrzebuje stałego teatru . 
O zadaniach i roli tsgo teatru pisaliś­
my juś niejednokrotnie, omawialiśmy i 
kierunek sceny i zskres jej działalno­
ści. Później czy wcześniej Zsgtębi* 
musi mieć z racji wielkiego skupiska 
ludzi teatr stały, a miasta będą silą 
rzeczy zmuszone przyjść tem u tea tro ­
wi z pomocą. Powinny juś dziś, na- 
azem zdaniem, nawiązać pertraktacje s 
dyr. Czsrnackim, jedynym z dyrekto­
rów prowincjonalnych, który z* w zglę­
du na swą energję, zdolności organi­
zacyjne i wielką zaradność moś* o trzy­
mać tea tr w tek clęikich warunkach, 
w jakich podobną imprezę trzeba tu ­
taj prow tdcić, przerzucając zespół a r ­
tystów z miasta do miasta, to na ko­
palnie, gdsie niema warunków naj­
mniejszych do przadstaw isń, które 
zresztą  nastręczają olbrzymi* trudno ­
ści 1 w samym Sosnowcu. D rządzenie 
teatru, wiadomo, nie odpowiada wła? 
śćłwym wymaganiom, utrudniając l dy ­
rekcji i artystom  pracę.

Z komisji sijm anj.
WARSZAW A W«dłeg k  formacji, 

iikicb onegdyj odcięli! min spraw z a ­
granicznych Patek, w W arszawie ob

radują obecnie 4 komisje, kiór .ch dzia­
łalność zw iązana jest z zagadnieniami 
nasraj polityki zagranicznej.

Komisja G d tńska  i niemiecka mąją 
na celu omówienie z Rsądsm  Polskim 
sprawy komunikacji w m. G dańsku z 
Polską i Niemcami oraz — Prus Wscb. 
z Niemcami poprzez „korytarz poi ki* 
oraz sprawę komunikacji Niemiec z 
terenam i plsbiscytowem*.. Bawią juś w 
W arszawie deUgaci z Olsztyna i Kwi- 
dzynia, tocd*iew any jest równie £ da- 
lrg s i z O rola. Co do zasad ogólnych 
ustalono juś, i a  w komunikacji pom ię­
dzy Niemcami a Rzeczpospolitą Polskę 
wymagała* będą paszporty, natomiast 
komunikowanie się z wolnem tn Gdtań 
skism i odwrotnie będzie swobodne, 
paszporty w?msgaine nie będą,

Komisja która obraduj* x przedsta 
wicielsmi Fiulsndji rozpstru je sprawę 
stosunku wsejsm aego obydwóch państw 
w zakresie polityCcnym, wojskowym i 
gospodarczym. Rokowania, które to 
czą się nsdswyczal harmonijnie, z a ­
pewne w tym tym tygodutu juszcE* be 
dę sfinalizowane przez podpisani* u 
mowy pomiędzy obydwoma pań 
stwami.

Z delegacją łotewską rospatryw a 
na są sprawy polityczne i wojskowa. 
W delegacji tej nieme, niestety, *pe 
cjalistów od epraw gospodarczych, dla 
tego w tym sakrsUe umowa zawartą 
będzie nieco później, bezpsśrsdaio  % 
rządem  łotewokim.

Zarówno z delegacją finlandzką jsk 
i łot*w :kr, rokowania tocrą  się w 
dwóch kierunkach jednoczećnie: z jad 
nej strony chodzi o umowy, dotyczące 
dalszej przyszłości i stosunku wzajem­
nego p#ń.tw. z drugiej o sprawy bwe 
pośrednio związane z rokowaniami po- 
kojówemt z Republiką Sowietów.

wie czem jest plebiscyt n i  tere 
nach spornych dla Polski i jak 
nas winien obchodzić jego wynik
Od naszej ofiarności i zrozumienia 
zadań, stojących przed nami zale­
ży los kilku mtljonów ludności 
polskiej chcącej do Polski należeć. 
Nie szczędźcie więc grosza i sił 

Zagłębiacy.
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Z Górnego Śląska.
P ie rw sz e  p rze d s taw ie n ie  te a t ru  p o l­

sk ieg o  n a  G. Ś ląsk u .
BYTOM. W dniu 9 bm. w tu te j­

szym tea trse  miejskim odbyło się pierw ­
sze przedstawieni* teatru  polskiego, u- 
tworzonsgo przez W yds. Kult. Ośw. 
Polak. Kom. Plsbiac. pod dyr. p E im , 
Rygiera. Po przemówieniu p. Kruki* 
wicca o doniosłości i znacseniu t#*tru 
polskiego na G. Slsaku. odsgrano „S la­
by Pauisńtkie" A. hr. F rsdry, puczem 
p. Rygi*r wypowiedział wiersz W, Pola 
p. t. „Wytrwaj ludu polski"

T«str był prsepsłnioay inteligencją j 
ludem tak, śe minjic zabrakło. A rtyś­
ci pp. W islgard, Sioaecka, Korsakówna, 
Ersnkowski, Cichocki, Palacz i Odlde- 
rowics grali znakomicie i byli przyjm o­
wani t»atuz;a«tTCznie, Przedstawienie 
to powtórzona będzie w innych mie- 
stach.

S ądy  p o lsk ie  d la  G. Ś lą sk a
BERLIN .(tal. w!-) Władze koaiicsj- 

ne n« Górnym Śląsku zniosły p rzyna­
leżność Górnego Śląsku zniosły przyna­
leżność Górnego Śląska do trybunału 
we Wrocławiu i ustanowiły na jego 
miejscę dla Górnego Śląska cąd wyższy 
oraz wytszy sąd krajowy.

Alianci zamierzają, jsk donoszą 
dzienniki niemieckie, obsad* ć stanowi­
ska sędziów w tych sądach w yiącto e 
siłami p.ljkU m i, przeciw czemu władz* 
niemieckie będą protestować.

Policja  * n iem ie c k a  a  T ow arzystw a 
p o lsk ie

BYTOM „Polak" organ narodowe­
go stronnictwa robotników na Górnym 
Śląsku podaje, ż* policja niemiecka 
w gcotnocb mm*|«xych obwodu katow i­
ckiego ubiera spisy zarządów i człon 
ków towarzystw polskich, powołując 
się f&Iszvwi* na ro ikaz  władz koelicyj 
nych. Towarzystwa Polski* protestują 
przeciw temu nadużyciu, ponieważ wła­
dz* koalicyjna takiego rozkazu nie o* 
głosiły i odmawiają informacji. Ne tym 
tle możliwy jest zatarg.

M uszą  o d d aw ać  h o u o iy
BYTOM W ładz* koalicyjne w yda 

ły rozkaz, aby oficerom armji koal icyj 
□ej żołnierze straży granicznej, żsa dar 
m»rji oraz policji niemieckiej odda wal
bo nor.

R a d a  S zko lna
SOSNOWIEC „Ob .r.chlcsśschzr 

Kuder* pude|*. źa na pcdtUwie poro

ją  l#kc»w<»żą ci, co goniąc za poblas­
kiem zgoła nieud Inśa dają własnego 
u?my*!a „wstawki", o w jazd ach  do 
Katowic, wspominając M dcbąds  etc.

Kończy a.ę wysiłek dyrekcji katżdsj 
tsm, gds;* się zaczyna dążność a k to ­
ra do terroryzowania dyrekcji uzna- 
edcm bodaj niewybrednej publiczności, 
poklatkiem  tanim, gdzie się ma na 
wianną obronę, bardzo problematyczny 
ów poklask zdobyty szarią  grubą da j­
my na to sędziego w Rozwódce, kończy 
rłę tam, gdzie aktor ni* chcą uczyć się 

' as; 1*tycie roli, lub ni* może grać,' jak 
pr-w<ai*.n, śe ju t  przemilczymy powody, 
Kończy się tsn wysiłek, gdy np. zry­
wają stę próby x osobistych czysto 
wzgłędórr i to w w arunkach, kiedy 
tych prób jest z konieczności, z w a­
runków, w jakich tea tr jest postawiony 
— za mało,

Za przedstaw ienia tego rodzaju co 
niedzielny „O ifsusz" ni* dyrekcja o d ­
powiada i nie ona |«st winna, a aktor 
choćby trzydzieści lat gr/w ai, jeśli ten 
&<ktor aa ac*ni* czyni samowolni* 
z występu — występek.

Prowincja d*‘ś nie jest juś tą  „za- 
śn tedrlC ą", któraby naw et na galerji 
ni* or’enfowaia się w wartości p rzed ' 
str.wień. Ona pamięta zresztą co jej 
posiedziano  w „daiu aktora* o a r ­
tystach i tego się będsie trzymać, 
chcąc widzieć w aktorze obyw atela 
godnego szacunku ogółu,

Nietylko jednak warunki scen tu- 
tejazycL tę pracę stawiają w wyjątko 
wam położeniu, przyczyniają się do te ­
go i sami aktorzy, Jeśli Zagłębie istot 
nie musi mieć teatr, jako jedną z p la ­
cówek oświatowych, to nie zgodzi się 
na to nigdy, aby z taatra aktorzy ro­
bili bałaganów* przedstawienia o p o ­
kroju oiedxielnsgo.

„Orfeusz" niedzielny dowiódł lek ­
ceważenia sobie i publiczności i prasy, 
bardzo pobłażliwej dla artystów, do­
wiódł dokąd prowadzi kabotynizm »k 
torski, pokazał całą śmieszność tych. 
którzy ukazując się na scenie, nie ta 
lentem, bo go nie mają, a grają „kwe- 
stjsmi* dla gslerji, załatw iając pr*vtem 
absurdalne pretensje. M«.>ncrko a pen 
Kaczorowski, bydąc w „wyjątkowym 
nast.o j.."  igi ł* ni* artystycznym, jak 
zaznaczył „Glos pracy* klownowakim, 
mógł się narazić na wygwizdanie.

Publiczność jest cn t . l - r *  ' pra- 
-sa  także , ale wszystko ma fei g-a- 

nśce, o czem zdaje się zapominają ak 
torzy, czyniąc z przybytku sztuki, *• 
sceny p o l s k i e j ,  która o b o w i ą ­
z a n a  j e s t  wysoko nieść sztandar 
piękna, hec* jarm arcznej budy. My 
tutaj w Zagłębiu tego uie chcemy i te ­
go tolerow ać nie będziemy. Cyrku 
nam nie potrzeba. Zespół artystó /, 
każdy, jeśli che* się cieszyć szacun­
kiem i uznaniem w Polsce Odrodzonej 
musi pamiętać, jak to zresztą czynią 
jednostki, co jest winien środowisku, 
które pragnąc teatru, popiera jak może 
ten teatr, mimo błędy, usterki i wady 
wykonania,

Myią się również cl z .'artystów ,

którzy sądzą, że tak miejsc -w« opiuja, 
|ak prasa będzie bUrni* się 
wała w stosunku do tak ego -,«vpofi., 
w którym spo-trz że korrupcję, któr»- 
go jednostki »*«>ć będą, ® nuwet ai* i, 
zgorszenie oburzsiąc publiczność. A  
opilstwa, ani f .z tów  czy fskeików * 
tem związanych, o których famu daiś 
głosi niby dyskr«toie, Zagłębia znosić 
nie bądii*, wychodząc z zalofceolz, i 4 
artyzca, choćby to nawet była operstk* 
— jest sztuną, a od sztuki dobrze « :e- 
my czego ni.m należy wymtgaó i czem 
jest kapłaństwo setnki. Wszalkia *»■ 
b-ykś, pogrążając* wartość tej sztuki, 
będą zawrze piętnowane tak  p rze j  o- 
gół, jak -przez prasę, która żadnych 
awantur i wyskoków zgoła się nie u- 
lęknie, jsk się ale lęki. stsjąc tak w 
tym wypaćku; jąk i w ionycli na stra­
ży intereju publicznego, obojętna na 
to czy dany aktor, ohoćb- nu wet }u 
biłeusrowych lat doży! arrej pracy na 
sceui* będzie gwizdał na cpiaję i prasę 
czy ni*.

Znając stosunki U atr«łn* i nie wcho 
dząc w zakulisowe sprawy, któro *,-» 
rz re s  i Związku, tylko żałować m oże­
my wysiłków dyrekcji p, Czarneckiego, 
starającego się wszelkiemi siłami o u 
trzymani* sesny miejscowaj na pozio­
mi* możliwym w granicach teatru  pro­
wincjonalnego. Wiele z tej pracy co 
dyrekcja kładzie w improzę ssło na 
marne, a szło dla te£9, że w tych w y­
siłkach przez cały czas pobytu teatru  
wielu artystów mało dyrekcji pomagało 
i o’-tliczne tylko wyjątki spełniały wła­
ściwe należycie swoje obowiązki, 1- 
c*wcźąc scenę ot w taki spotóhj ja*
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zamienia aię z kom isą m iędzysojusz­
niczą w Opolu powstała prcwincjonal 
om rada szkolna dla górnośląskiego ob­
szary plobiscytowega, Dziennik tao 
nie podała szczegółów organizacji, z 
traści można wnioskować, ta  owa rada 
będzie w yłączcie niemiecka.

Telegram y.
IsM u ilk ii szlaliu e n t r i lB is s .

(?. *. u
W ARSZAW A, 9.III 1920,

Z pow oda roztopów o* całym f on- 
d e  wschodn im ,  akcje bojowa uatały. 
Na odcinku L ityczew * zaatakowali boi 
aiew icr nasze placówki, Po dłuższej 
walc* atak został odparty,

K o n ii |i  p lib isc y to f i l a n d z s  się.
KORWINA, (PAT.l D z iś po połud 

odbyła aię tu kc-oferencia delegatów 
•zybcw ycb, w która; wziął ud*:*; pu łk  
am erykański B ;andt,  z komisji wąglo 
w«j oatrawakioj, W czasie zebrani* 
prxyjacbai t a k i*  po#*ł Zamorski. N» 
k e t f  raacji postanowiono nie iść do 
pracy tsk  d iojp , d.>póki c a  zostanie 
ue< m ęU  czeska ś tn d arm er ja ,  względnie 
dopóki nie *o taaia uzupełnioną p rz .z  
ta a d a rm ó w  polskich. Ju tro  o  godz 
10 rano  o d h ą d :*  się 2 ga konf*:#ncja 
o csłouka misji cieazyńikiej Anglika 
W iltoaa, na którą zaproszeni so-tali 
poaal Kunicki, aakr.tarz Teller i prezes 
sw iązku  górników Lizak oraz a .k ra ta rz  
Pjecs.

E tkw isir zlim iopłodśw -
W ARSZAW A (tal, wł.) Minister- 

atwo aprowizacji ogioti w tycb dalach 
dalszy *r,kwe*tr produktów rolnych. 
Z arządzony  zostania eekwestr żboźa u 
w łaścicieli do 25 morgów, natomiast 
od właścicieli ponitaj 25 morgów rząd 
zartrzeża sobie praw o pierwszego za- 
kapu , tj. ż s  kupcy prywatni ni* będą 
wogóla miaii praw a aboża kupować.

Dale) rząd  ogłosi aekwestr ziem- 
niaków.

Głód w K nkoeie .
KRAKÓW (PAT) W obzc ka tas tro ­

falnego poić tan i*  ap ro *  mieszkańców
K rakow a w szczególności wobsc bra­
ku cbltb*  wydaw anego od 7 lutego 
w zmniejszonej racji do 50 dekzgr. ty- i 

gudniowo, zwróć i #ię p ra ty d a n t  m, | 
K rakow a telegraficzni® do naczalcika ' 
p*ń twa z prośbą o natychm iastową 
pomoc,

Z p w ś ć  d li  Polski.
W tych datach minister aprowizacji 

p . Śliwiński powrócił z G t a ó  ks, gdzie 
bawił incognito, w celu b .dw nu  sto 
sunków przy  wyładowywaniu towarów  
d is  Polski,

Podczas wywiadu uczynionego przez 
.Przegląd Wieczorny" z p, ministrem 
tan ie  oświadczył, ża w dniach najbltż- 
tzych rozpocznie się intensywne w ysy­
łanie w głąb kra * towarów zna,dają 
cycb się już w Gdańska. Ponadto w 
ciąga najbliższych 5 ciu tygodni dosta­
niemy z Ameryki 5,500 wagonów żyw - 
ności, złażonej z mąki pazanna}. ryłu
tłuszczo*-, mleka skondensowanego śtp,

Anglia i i i  u d z iiliłi  R in  poźfczki.
W ARSZAW A (tel. wł.) Min. spraw 

zagr., w związku z doniesieniem  prasy 
holsndsrtkie) i niemieckie], i*  a n g ie l­
ska laba gmin przyznała Polsce po* 
iy c sk e  2  milionów funtów sstsrlingów  
dowiadułs się, na podstawie ośw iad ­
czania .*og. min. skarbu Chamberlaina, 
ł e  Aoglia nie przyznała ładnych kre 
dytów Polsce na cele wojenne i ł e  o 
uchwalaniu jakichkolwiek kredytów dla 
Polski niema mowy, Polsce przypadnie 
tylko część pożyczki z 2 milionów f. 
szt. przeznaczonych na zapłacenie tran­
sportów ływ nościow ych Europy.

K o i i l i t j .
RADOM . Tytsjszy centralny komi­

tet zdołał szybko zorganizować w całej 
ziem i Radomskiej szereg podkomitetów

Zbiórka plebiscytowa prowadzona jest
bardzo energezaia i z dctżymt razułłz 
tern-.

S ła n i  ZlBdRitRzoflft zm ien ię  politykę  
względom  Rosji Sow ieckie]

PARYŻ, P u m a francuski* donoszą 
S -k re ta r  «m stanu do spraw zagr S ts- 
nów Z |*daoc toaych  ?ost«i zamiano we 
ny Colóy. Z tą  nominacją ulegai* w a ł-  

ej śmianie polityka zew nętrza  Stanów  
Z jednoczonych, wobec Rosji. C .lb y  
jest za zniesieniem g*k»*u ekspeeta 
do Rosji sowite, i chce m iąć  prsyjaz 
na stanowisko wobec .eta '. P«nule tu 
pow szechna cpinja, Ił Wilson ty czy  
sobie zawarcia pokoju przez koalicję z 
Rosją sowiecką i pozwolenia n» zaję- 
c e  przez nią miejsca swego w międsy 
narodowych stosunksch handlowych,

W lzytałor papiesk i dia Ukrainy.
LW Ó W  (PAT) Z Rzymu donoszą do 

,W p*r*d« i ',  z .  staraniam oiiiji ukratń 
ski.i  w Rzymie p a p is t  m s a o o l  w i­
zytatorem  dis U sra iny  dr.  G seso th - ,  
znanego z misji do Peru, C iro g ro d u  l 
Syrji. W tycb dniach wyjeźdź* on z 
polecaniem zawiezienia s rozdzielenia 
po raędsy  b »dną ludność Ukrainy pi* 
a ię d -y  i lskaretw, zebranych z tnścja- 
t wy papie*#.

Stan wcjfiiiny « warsztaiasb
SOiiSGkiCR.

M OSKW A. (PAT.) Rozkaz dzienny 
eo i s to e  z dn, 9 bm. zapowiada wpro 
w adzenie w w arsztatach kolejowych 
stanu wojennego c«!«m wywarci* naci 
■ku na spuszczających sly w pracy ro- 
b talków: Oporni k sran i będą  według
praw a wolenuego.

B o ls z e w i i f  p rzekrnczjll  O i ie s lr .
SZTOKHOLM  (PAT) .A ftou BU-

dst" douosi, t e  sda# oddziały Dolsza- 
wick-o) armjt prz* lcroftzyły .rzskę  
Dai^ntr i U da wkroc-rą do
Btasarabjt.

A&glicy na wschodzili.
K O W N O  (PAT), D j  R Tdt powró 

d i i  p rzadstew icttlu  grupy kcp>t.l<stów 
angi»i»k«cb którz* prowadzili rokowa 
□ie z r#ąd«m litewskim w uprawia kon 
wenejt ftoaasowoj. Rokowani# t« daiy 
wyniki pcm*ś'u*.

Umowa a ^ g l e l s l o - s o i i i G l a  z a t a r l i .
MOSKWA (PAT). L :;t» inow  orna 

prz*d«tawictel rz ąd u  angieitkiego aa- 
Wbił, umową w sprawie wymiany ?«ń 
. w wojennych oraz obywateli Ro*j. 
sowieckiej jc ’ada^j strony 1 Aagljj z 
drugi*) strony.

R u r « r |r  rozpocznii f a k i t a a l i  
r  Oorna- litrze ,

WIEDEŃ. Z Bak*re#ztii donoszą, 
i *  n ieb sw .m  mają się roapocząć ro k o ­
wanie, pokoiowe rosy |iikf!’ rB®^6.ikj«.
M ejsc»m rokowań będai* D.iroa W a ­
trę. Z i-amieaia Rutnunjł pałnomocni- 
kami będą: gea. Avart-scu i dr. W lad. 
Podstaw ę rokow tłł  będzie stanowiła o- 
atainia propo*yci» C>Sczeriaa. R  im<:ni 
mają za tąd sć ccfaięcia wojik  rosyj­
skich z granicy.

tu liela  i  T reli.
PARYŻ (PA T ) H w « .  Dziennik

.T em pi" donosi: ł e  mocarstwa sojoez- 
nicse będą obstaweły wobec T . j nr ty  
tern, by okupacja Konstantynopol* 
rzeczyw istą. Mocarstwa domagać cU, 
będą prawa obstawienia wojskiem -pe­
wnych w ainych punktów, oraz w yko­
nywania kontroli nad całą komunikacją, 
pozatem domagać *ię będą mocarstwa 
usunięcia M uttsfa Kemalla Pfiizy ze  
stanowiska w odsa armji.

Żywność Ala Europy.
W ASZYNGTON. (PAT). Komisja 

bndtetow a Izby reprezentantów zaapro­
bowała postanowienie w myśl którego
rząd ł Związek Z bołow y wyrar.'ly go­
towość dostarczenia Europie 5 m ilio­
nów beczek pszenicy na kredyt. U- 
chweła ta została j*k się zdaj# po-

Walentyna Ghiczewska
Po dług- oh i ciężkich cierpi.niscb, opstrions sir. S»kr»menf»rai xssafts vr Psaa.

Wyprowadi.nie swłok z domu Nr. 6 przy aliey Czystej do kośoisłs psrzfjslnego 
o gods. 9-ej r»Bo, po ałbołeństwis pogrzeb na cmentarz miejscowy.

Pozostała w nieutulonym smutku
2659 R O D Z I N A

w rię ts  w mi* see proponowanej po- 
p rz e d a  o prze* U rząd  Szacunkowy, po- 
łyerk i wartości 50 miljonów.

Tam się  p ieb lsc it powiódł.
PARYŻ Rtdj. krak. Z Kopenhagi 

donoszą: Oficjalai* cg?oscony wyn:k
p ltb iscy ta  w pierwszej s t r t f ie  S tlezw i 
ku p rz s s  K-imisię plebiscytową w* 
F lsn tbu rga ,  )*>it aastępujący: Z a s s a ­
nych było do glosowania 111,191 osób, 
glo*nw«,ło 101,649, to rnsczy  9 i 9 p r o c ,  
ze Dacją oddano 75,431 g'osow, t. j. 
66 1 proc. *a Ni-m cam i 25.339 glo*ó», 
t ,  j 24 9 proc, 882 k sr ty  oudano poste

Rrsnisi (KkśntRm
— Z R i mu donoszą, it, T  ttoal wy- 

ia śd ł*  do P aryśa  gdzie bądsie  reore  
zeotow si Włochy n» p o t isd rem u  Rsdy 
Ligt N*jwyti**5 N aroaów,

— B*rr«# a tubs tado-  fr^ncaaki we 
W łęszech przybył we wtorak do Pary ia ,  
gdst« ma s tanąć jako św iadak  w pro 
c a f  Caillatix.

— Ko«!ic)a ma posłać do Ks. Cle* 
szyńskiego nowe wojskt.

— Girnuo^-i koąljjjfjny .K o n s ta n ty ­
nopola licł.yć m« 50 000 ladz:.

— Podpisy na po ty czk ę  narodow ą 
we Włoszech dosięgły 19 mdjardów l i ­
sów.

— G abinet portcgalski z pow odu 
rtrsjków  i z sb tsr iań  w krają, podał się 
do dynisi). P re ty d sn t  republik; pow ie­
rzył misję utworzeniu g»b » ete prsy wód* 
cy demokratów A itonio M*rjt Silva.

— G  biust szwedzki p o d . ł  Kię do 
dymisji. Król powierzył m »)ę utworze 
ci* nowego gsb instn  poprzedni mu pre 
mjsrewi.

— Komis a główną duńskiego p a r ­
lamentu .zajmował* się kwmiitia d ip u s i -  
eseoia kobiet d« protactanckisg i *ta: u 
kapliń ik isgo . Postanowiono t o o -
wać zapytania d_> wszystkich gm n
kraju, ja* się na tę apr« *ę zapstro ią .

Dzięki 'staraniom r .łmońikiago o>.«, 
fans  ministrów V  •> v d*. spraw* Bers* 
r*b)l, m* być k sgiilow-ina całkowicie 
w myśl t y c z tó  Rumuoji.

— W K -akowts okazały się w o- 
bi -ga fslszy *«  50 kokonów ki, ktćr*  po­
chodzą pod b iu z Ł ,d*i.

K R O N I K A
-— M iejsco w y  K om itet P le b is c y ­

to w y  przyjmul* cf ary i datki, któ# ya* 
Fezy składać na rachuaek  Kom itetu w 
B in k u  H sadlowym  oddzihł w Sosnow­
cu 2) Polska Kr. Kasa O .zczędnośato  
wa oddział w Sosnowcu, 3) I-ej k«s!e 
Pot,  O iK cr .w  Sosnowcu ul. M i e c h o w ­
skiego Nr. 11. Stosownie do Syczenia 
ssb ran ia  organl**cy|n*go komitet p-syj- 
mu!* ofiary  na rzecz «*«zy*tkioh dziel 
nic objętych prawem  plebiscytu jedszfc 
sumy wniesione ze ep«c]alnym z e s ta - '  
wiea;*m na rzecz którejkolwiek z d t ia l-  
nlc w myśl tyckcń  ofiarodawców wy­
płacane d s lrz sm  organizacjom poszese- 
góląych dsielnic.

— S p rzed aż rab atow a na p le b is ­
cy t w skl«pia pieaa'-ni A  K. Peuckera
przy cl. Midrzjjowsiiciąj rozpocznie się 
d t i ś  ratio i trw ać będzie d«i*ń cały,

—  Ś w ięco n e  d la  żo łn ierza . N e u -
flta’ą wysiłki żołnierza polskiego, ni* 
ustaje jego bart  i cierpliwość, Nie po- 
ws-iub więc ustaw ać i c f . i rność  pabll- 
czna wzmagająca siły i ducha. P r z e ­
ciwni* wraz ze wzrostsm  nćzebaym  a r ­
mii aby zadaniu podołać, ofiarność t a  
p ,w ia n a  aię wzmagać i rosnąć.

Komitet wielkanocny przy Polskim 
B * h m  Kray*a organizu |ąc przesy łkę  
podarków świątecznych dla ż s ła i r rzy  
zw raca się r, wezwaniem do czujących 
iw* obowią k! narodow e o p rz e sy ła ­
nia składsk pr-d adresem  WsVnscwa, 
Krakowskie Przedmieście 46 W  razi* 
p o e s ta n ia  na prowincji jakiej orgeaiza- 
cii ociekającej sie w ł ą c s n : e  jak m p u ł ­
kiem, prrelmy takow ą o zawiadomienie 
o swe) d i i s ła lm śc i  Polski B ały K* -it,

— P od w yżk a  za s iłk ó w  d la  in w a ­
lid ó w  o 300 proc Kim iaia io « r4 d z -  
k* uch  wali >« podwyższyć do ty :hc***i-

zasiłki dla inwalidów o 300 proc. 
dla wszelkich iAwslidów kategorji ta-ię 
ęzsreguwcósf jak oficerów.

Prsyięto  także wniosek dr. po«ł« 
Skarbka, wzywający tnia, spraw  wojsk, 
sby w myśl ustawy przyznającej we* 
tsu ootn z r. 1831 » 63 pobory of c«- 
rów wotek poLkich, przydzielono tak- 
ż s  powstańcom  depu ta ty  oficerskie.

— N p o sie d z en ia  w czorajazem
Rady Mejuk-ej, które prsecięguęlo t<ę 
do godi.. 10 i pól wiacz. panow ała 
wielka wrzawa, rozpatryw ano bowiem

W K a u  -T i^w es arl^S su  w r^^iiSO sw S « e !a ia S r^ S e rS 5 S » » a 5 a S w !^ ^ S
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Dla diieci nzbromaoy. Najgłośniejszy obraz sezonu w ł-gh serjaoh
3 S ri-: od  dn ia  8 m arca

r ^ e e u sE  (oskarżam)
w 6 częściach.

R s ż ^ s rp  .M s  Rrrch’b WyKsorai B-ci Pathe.
1

Poetętek w 6zi powszednie o g. 5, a ałediielf i święta o g. 3 ps pot.

0d poniedziałku 8-go do 14-go marca
Król ek ran u  I J M ożnchm  i jego  urocza  partnerki* 
N. L is ien k o  w y stą p ią  w  rosyjsk-.m  ó ak tów  d ram acie■ *|  Mocny Człowiek
Uwagat Obras ten wyr6tnia się w sierogu ostatnio wyświetlanych treścią 

i gienialną grą znakomitjch artystśw.
Anuns!

gienialną grą snakemit/oh artystśw.
Od 16 marca R o - '  ■« M s r i i  h r .  T e a n o w s k i e j .



y. K U R J  E R Z A G Ł Ę B I A  piątek dnl« 12 m«rci 1920 roku N 62

sereg wsżnycb wniosków jak kupno 
domu p. Mrokowskisgc, placu p. Star 
nkkisgo, sscpstryw sał* miaata w kar­
tofla i t, p. co wywołało gorąca dy- 
•kosla.

Szciagótowa sprawozdani* podimy 
w nam srse następnym,

— N ależy  płacić. Za względu
ca trudne warunki wydawnicze prsy

{icminamy, t a  waseikia komunikat?, in 
>r macie, podziękowania, lawisdomic- 

a  a umieazesanw w takścia, czy to w 
formie artykulików czy no ta ttk  aą płat 
na na zaaadtia uchwal powziętych na 
s js rdsch  prasowych w Warszawie 1 we 
Lwowie.

— D laczego  ilość  w ęgla  ze  Slą
s k a  przywotona do naa i traaaporto 
wana dslaj apadta w ostetnich tygod­
niach do micimum ?

— Z n iesien ie  a e k w e s trn  b ie l izn y  
i  ub rań . Minister handl.i i przamyilu 
zniósł aekwsctr oaatąpujących półfabry­
katów i towarów: bielizna osobista, po­
ścielowa, stołowa- daUj ręczniki, t r k e -  
ta ia , wyroby pcńczołznlcte, liny, nici, 
tkaniny surowe i  ubrania męskie.

— O p rzy jazd  m łodzieży  n a  św ię
ta. Rodzice interesując «ię wtpólaym 
powrotem pensjonarek z Warszawy na 
święta, proszeni są o łaskaw® przyby­
cie w celu porozumienia eie da. 14 bm, 
o 4 p. p. Warazawakak6, Mrokowtka,

— Zmiana religji. W tych dniach 
•yn obywatela tutejszego p. Rotszyld, 
przyjął wiarę rzymsko katol cke,

— S p ra w a  w ia d u k tó w  k o le jow ych
w kilku pcnktnch urn-et* ze wiględu 
na ciągle, grotąca ludności niebexpi«> 
cztfńttwo nie przeitaje być aktualną. 
Czy myśli co o tam kolej i magistrat?.,,

— K sięgarn ie  w a rs z a w sk ie  urąga* 
}ą wprost elementarnym obowiązkom 
obsługi klijantsli z prowincji, skoro za­
mówione ksiątki np. z firmy Gebethne­
ra nie przychodzą po kilka tygodni, lub 
iądan ia  ich nie są zgolą uwzględniane. 
Ale ceny książek podwyższa się, tioma- 
cząc to między innemi stagnacją w księ­
garstwie z racji drożyzny. Już  to or­
ganizacja wy ar tak nowości i nienowoścł 
księgarskich na prowincję wiele zosta­
wia do życzenia.

—■ Powiatowa Kasa Chorych w 
Sosnowca. Najmłodszą większą insty­
tucją bo dopiero od 19 marca powoła­
ną do życia jest powiatowa kasa cho­
rych, Obejmuje ona w calem Zagłębiu 
prawie pół miljona osób, licząc rodziny 
robotników.

Wielu Isksrzy sprowadzonych i 
wielu miejscowych pracuje pilnie już 
obecnie nad uzdrowieniem całych szare-, 
gów chorych walcząc z apidamją grasują­
cą. Największy procent zajmuje hiazpan- 
kaoe razie z mniej ostrym prkabiegiem.

— Żądania stało się zadość Sto­
sując się do wymsgsń Urzędu Walki z 
Lichwą sprzedawcy wiktuałów, restau­
ratorzy i sklepikarze w oknach powy­
wieszali denniki i poprzypinali i pe- 
wtykali kartki z cenami do wystawio­
nych w oknach eksponatów sprzedaż­
nych. Jed n ak ie  ceny te niczem nie są 
usprawiedliwione. Jeżeli dla przykładu 
weźmiemy pod uwagę np. to, że pudeł­
ko z 8 sztukami sardynek kosztuj* 
15—18 mk, a hanapka z fotem bulki i 
sardynką 4 50 — 5 mk., to srozumie* 
my kalkulację cen, nie mówiąc o ce­
n t  cb wogóle żywności, słodyczy, mat* 
r i t ł ó w  płóciennych, sukiennych, ubrań 
;tp. Nie wystarcza porozumieć się ze 
spisa dawcą co do cep, trzeba poznać 
jego kalkulację, aby go obron ć można 
byio przed skłonnością zlą do wyzwskn.

— Na robo ty  do  N iem iec. Ż kez 
dym dniem, im bliżej wiosny, tym wię 
cej spotyka się na dworcach kolejo­
wych i ulicach miasta robotników i ro ­
botnic ciągnących ze kordon na roboty 
„na seksy”.

Ludźmi tymi nikt się nie opiekuje 
i nikt im nie wyjaśnia, że w Ntemcrecb 
rbecnie nie przyjmuje się robotników z 
Polski, Biąkąją się oni bezradni, okra­
dani i wyzyskiwani często a nikt się 
tem nie zaintereresułe. P .dobno jest 
tu jeszcze u nes Urząd dla jeńców i 
uchodźców i Urząd opieki nad bezro­
botnymi.

Zaznaczyć zresztą też należy, że 
uchodźcy za giaufcą przez przesadne 

nieprawdziwe opowieści o naszym
1

stanie ekonomicznym kraju szkodzą
wielce sprawie plebiscytowej.

— Za sól słoninę. Dziwimy się, że 
tłuszczów nsm brak w mieście a 
cena słoniny ustawicznie wzrasta. 
Jak  twierdzą osoby dobrze poi t  formo 
wane tł> maczyć to nsfoży t»m, że sio 
nlnę wynosi się od ass  w dalszym cią 
gu as granicę, przynosząc wzamiąn sa 
n i ą .. sól, której inaczej otrzymać b»a- 
disrze spekulanci rr-rkomo nie mogą.

Zaznaczyć musimy jednak, że jeżeli 
ten bandtl  zamienny potrwa dłużej to 
i tak ubogi* w tłuszcze £«głąbi* zn tj-  
ozi* się w sytuacji więcej niż opieka* 
net, na co muszą zw róćć  uwagę czyn­
niki powołane do obrony Interesów lu 
do ości i władze graniczna, niestety 
bardzo flegmatyczne i zbyt łagodne. 
Niemcy za wynoszenia mąki poza g rt-  
nicę — grożą śmiercią — my ponwala- 
my wynosić bezkernie słoninę, otrsy 
muląc ról, której kopalnie mamy w 
kraju.

— L ist na  im ię p. Józefa Nowaka
z kop, C ieladź odebrsć można w Aden. 
'Kurjera Zagłębia”.

— Ceny żyw ych kw iatów  sprowa 
dzsnycb do Sosnowca * Katowic *ą 
wprost odstraszająca. Gdy t*m za ga 
lązaę b-u, koawaljf, różę, g tź iz ik  lub 
inny kwist płaci się m 1 2, 3 najwy 
żej u u as kosztuią one 15, 20, 25 .mk. 
Za doniczkę s. kwiatem cieplarnianym 
każą sob»e płacić n*«i ogrodnicy po 
150, 200 250 i 300, Cryżby wpływały 
na ustanawianie c*n tak dsl*c« różni 
ca walutowa i c ło ? , .

A co na to Urząd Walk: z Lichwą?
— Z K a b a re tu .  Oaegdsjszy wy­

stęp pierwszy artystów kabaretowych 
wartzawikieb w te i trze  zgromadzi! ni« 
wiele publiczności. Bawiono się jed 
nak wesoło, Piosenki połne humoru p. 
Zamojskiej. Dowcipne acz zbyt swe 
wolne kuplety o .Kubie* i inne p, S. 
Michałowskiego, dzielą*go recytatora, 
koncert na ustoej harmonijce p, Do­
mańskiego, oraz pozoała numery pro­
gramu złożyły się ca całość ciekawego 
wieczoru, który uwzględnił w satyrze 
stosunki nasze i stosuoeczki, rozśmia- 
szałac widzów.

Dziś w teatrze .Zimowym” po- 
żegnsjny wieczór kabaretowych a r ty ­
stów warszawskich, którzy onsgdsj 
doznali życzliwego przyjęcia przez 
zebraoą publiczność. Na korzyść 
programu zanotować trzeba występ p. 
G.- mali w zastępstwie p. Zamojskiej, 
Program nowy. Pozostał* bilety sp rze ­
daj# dzienna kasa teatru Czarneckie 
go. Ju tro  • w n edzielc artyści ci w y­
stępują w Dąbrowie w Resursie Miej­
scowej.

— Teatr Henryka Czarneckiego' 
Dziś w Dąbrowie „Al *cj»",
Ju tro  „Baron cyg»ńtki* z udziałem

artystycznych gości z Krakows,
W ofedsielę, dwa przedstawienia: 

pepoi. „Orfeusz w piekl**, urozmaicony 
tańcami primaballarin Russel i Pop!#- 
lewskiej. Wieczorem ujrzymy ,Alzacię" 
znakomitą sztuk*, które zyskała sobie 
już i u nas olbrzymi rozgłos,

Bilety na powyższe przedstawienie 
kasa dzienna już sprzedaje.

O F I f l R Y .
Dfiarj złotone bezpośrednio do Koła Polek.

Na potrzeby śoła iersa , zam iast udziału w Zabawie 
w  dnin 17-go lutego 1820 roku. 
pp.: Oimotzko mk. 15. Nowak mk. 15. Jankowscy
mk. 30. Feinstein  mk. 35.

Złożone w  „ K u r je r re  Z ag łęb ia" . 
Na żo łn ierza .

Ml 545. Dawid Ingster Mk. 50.

N a pleb iscy t.
549. Tadenzz U aszczy isk i Uk 10.

J4 546, Ceeh Stolarzy, C ieśli i  to ło d s ie ji Mk. 50
M  647. Uriędnioy kopalni .Upadowa* w  K li­

montowie Mk. 84 .60.
JS 548. Z łotyio  zgromadzenie Blaebarty: 

pp.: B. Pełka mk. 50. gB. Koteoki mz. 50  A.
Baase mk. 50 i .  Szwajoer mk. 50. J. L isiecki 
mk 30. E. K alist mk-. 10. R. Hess* mk. 10. R 
Markowski mk. 10- L. Samborski mk. 10. W.
Samborski mk. 10. C. S iatkow ski mk. 10. P. Ra­
m sa mk. 20. St. Mandowaki mk. lO. Razem Mk. 310

S m o z d o n ie  z Podwieczorku tanecznego
w  do. 17 lu tego  r.b- w  sa li  Stow. T e ch n ik ó w  n a  po trzeby  żo łn ie rza

Za b i ł t ty  wejściu, naddatki i 
ofiary zamiast udzia ła w 
zabawie 

Z bufetu
Za sirzedauy prze* i ic i tsc ję  li­

kier

Z* wynajęcie lokalu 156.—
.  bilety zaproazeaiowe 175 —

1780,— » porto i rozsyłanie biletó # 30, - 205
3335 5.0 „ mftzykę 300,—

.  arzadienie bufetu i ‘758,30
242,— .  t ru n k i 452 .—

.  p i -o 90 230c 30

.  winajęcie szkła 15 0 .—

.  u,słota w garderobie ibaf*  -ie , 7 3 5 . - -
, dekorseja e-li i drobne wy­

d a l‘ i 90 —
Zysk 2027,20

5357.50
-

5357 50

■ ■ i mmmm

2 5 9 7 '

Ludwik Zawadzki, Stanisław Bsryssswicz
Inżynierowie i S-ka

Biuro Techniczna - Hoedlotise
W A R SZA W A , Z ie lna  35, te lefon  13 49.

A d re s  te legraficzny  W A R S Z A W A  — Z A W B O R .

Maszyny pomocnicze (obrabiarki) i narzędzia.
W yłączne p rzed staw ic ie lstw o  na R zeczpospolitą  

P olską, fabryki obrabiarek i narzędzi
L U B * . LOEWE & O-o w  B e r lin ie .

•ko

l o n k u r t .
M inisterstwo Wyznań R eligijnych  i O świecenia P ublicinego  ogłasaa konkurs na atanowi- 
jadnej osobie

s ik ro lirz i  I nauczyciela języka polskiego, geografji I bislorji
do Państw owej Średniej Szkoły Technicznej Kolejowej w  S k arłysk u  w II k ategerji płac a m ie­
szkaniem o 2-ch pokojach z kuchnią, ogródkiem, bezpłatną pomocą lekarską i  t. d. oras i*  spe­
cjalną opłatą sa  mniej w ięcej 1 0  godzin wykładowych tygodniowo. 0  stanowisko mogą nbiagać 
f ig  n sn csyeic low io  zawodowi o w ykształcen ia nsakowem  nie m iis j  n ił  średniem.

Kandydaci winni przed dniem t-g o  kw ietnia  r. b. złośyń do Sekcji Szkolnictw a Zawodo­
wego M inisterstwa Wyznań Religijnych i Oświecenia Pcblicsnego (ni. Bagatela 13): a) podanie, 
b) życiorys, c ) odpisy w ierzytelne dyplomów, św iadectw , w rsz a wymienieniom osób (w  War- 
ssa w ie), na opinją których mogą *i« pow ołać. 3557

Ogólne Roczne Zebranie
Członków Stowarzyszenia „Zgoda" 

odbędzie się w dniu 14 marca rb. o godz 3 po  potadnio w sali talc 
zwane) „SOKOLNI" na PIASKACH

Porządek obrad w oddzielnych zaproszeniach.

UWAGA. Zaproszenia służyć będą za bilet wejścia ne salę.

Kto z Członków z jakichkolwiek powodów zaproszenia nie o trzy­
mał, luD takowe zgubił, winien mieć przy sobie książeczkę udziałową 
lub inny dokument, stwierdzający iż jest Członkiem Stów-
2625  Z A R Z Ą D . I

Czas uregulować przedpłatę.

IOOO m arek  
nagrody.

S k ra d z io n e  zostały: 
k a ry  k o ń  duży, og ier  la t  7. ogon k u r  
tyzow any. k w ia te k  n a  czole, u  z s d  
n ich  nóg  b ia łe  pętliny; chom ąta  i wóz

Kto w s k a ż e  sp ra w c ę  k rad z ież y  
lub  gdz ie  s ię  zna jdu je  o trzym a 

pow yższą  n a g ro d ę
A dres: 26oS

C ym erm an , Ł ag isza  pod B ędzinem

P oszukuje  s ię
n a u c z y c ie la  (ki) g eo g ra fii d o  w y k ła d ó w  w  sz k o le  
śred n iej 9  g o d z in  ty g o d n io w o . Z g ło szen ia  R e d .  
.K u r , Z agł * dla S z k o ły . 2650

Zgubiono
p a szp o rt w y d a n y  p rzez  b . w ła d z e  n ie m ie c k ie  
na  im ię  M ojżesza  J ó z e fa  F ed erm a n s, ła sk a w y  
zn a la zca  z w r ó c i d o  A d m in istra c ji K urjera Z a­
g ł-b ia . 2652

Potrzebne
o d  15 m arca  u c z c iw a  p o słu g a czk a  b e z  ż y c ia .  
K ołłątaja  3. trzec ie  p ię tro . 3663

Poszukuje m iejsca d » sk lepu
S zen o w sk a  21 m. 22 . ' 2645

Poszukuje s ię  
p ia n in a  d o  w y n a ję c ia . Z g ło szen ia  d o  a p te k i  
S ie le c k a  53._______________________  2641

20 zdolnych m eblow ych
sto la rzy  p rzyjm ie s ię  n a  d o b ry ch  w a ru n k a ch . 
W ia d o m o ść  A d m fn . Kur jera Z agłęb ia . 2634

Flaę do sprze anta 
n a S ta ry m  S osn O w cu  u lic a  W y so k a  o b o k  K a ­
c z o r o w sk ie g o . W ia d o m o ść  u lica  D ę b liń sk a  13 
m ieszk a n ia  9 . 2682

WfdUwM* ANTONI MAZURKIEWICZ, I W o i s  „KUR JER A ZAGŁĘBIA” «L Dabiiuake *r.


